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Dalszy rozwój opieki zdrowotnej nad masami pracującymi

Ważne ustawy w Sejmie 
uchwalono w interesie wzmocnienia socjalistycznej 

gospodarki Państwa Ludowego
WARSZAWA (PAP) Wznawiając 

w dn. 8 bm. popołudniu 88 posiedze­
nie Sejmu Ustawodawczego RP wi­
cemarszałek Barcikowski zapropo­
nował uzupełnienie porządku dzien-

Posiedzenie B ura
Światowej Rady Pokoju

GENEWA (PAP) Sekretariat szwaj 
carskiego Komitetu Obrońców Po­
koju podał do wiadomości, że 19 
stycznia br. odbędzie się w Gene­
wie pod przewodnictwem prof. Jo- 
liot-Curie posiedzenie Biura Świato­
wej Rady Pokoju, wybranej na Kon­
gresie Warszawskim.

♦

W obronie granic
Odry i łysy

PARYŻ (PAP). W LENS odbyło 
mę zebranie Polaków, na którym po­
stanowiono utworzyć komitet obrony 
grajiric na Odrze i Nysie. W wyda­
nej odezwie komitet wzywa „Wszyst 
kich miejscowych rodaków, bez róż­
nicy przekonań religijnych i poli­
tycznych, by zdecydowanie zapro­
testowali przeciwko remilitaryzacji 
Niemiec Zachodnich i skupiali się 
w szeregach komitetu obrony pol- 
fkich granic na Odrze i Nysie".

d irbarzvnstwa 
amerykańskich 
imperialistów

LONDYN (PAP). Według donie­
sień zachodnich agencji prasowych 
bombowce amerykańskie dokonały w 
ciągu dwóch ostatnich dni nowych 
alotów na Phenian, zrzucając prze­
szło 100 ton bomb burzących i zapa­
lających, by zniszczyć ocalałe jesz­
cze domy. Bombardowane były rów­
nież północne dzielnice Seulu.

Miasto Wondżu zostało zburzone 
przez Amerykanów przed ucieczką.

Potworne zbrodnie 
handlarzy śmierci

MOSKWA (PAP). Korespondent 
„Prawdy” Korniłow donosi z Korei o 
•owych zbrodniach bandytów amery' 
kańskich.

Nie mogąc powstrzymać zwycię’ 
«k:ej ofensywy Armii Ludowej i o* 
chofników chińskich — pisze kores* 
pondeut — barbarzyńcy amerykan’ 
ecy w sposób nieludzki niszczą otwar 
te miasta i wsie Korei, położone w 
głębokim zapleczu Armii Ludowej.

Wszyscy uczciwi ludzie na całej 
kuli ziemskiej — pisze w zakończę’ 
niu Korniłow — winni podnieść sta’ 
nowczy głos protestu przeciwko 
zbrodniom interwentów amerykan’ 
skich i zażądać pociągnięcia do od= 
powiedzialności inspiratorów i orga’ 
nizatorów tych zbrodni — handlarzy 
śmiercią z Białego Domu.

Zwiększenie produkcji 
olo odpowiedź na obniżkę cen

WARSZAWA (PAP) W odpowie­
dzi na obniżkę cen niektórych arty­
kułów pierwszej potrzeby i artyku­
łów inwestycyjnych, robotnicy wielu 
zakładów pracy w całym kraju po­
stanawiają zwiększyć ilość i popra­
wić jakość produkcji. Robotnicy 
podkreślają, że jest to jedyna wła­
ściwa droga do uzyskania szybkiego 
wzrostu dobrobytu.

Robotnicy portu szczecińskiego, 
meldują o zrealizowaniu swych pier 
wszych zobowiązań podjętych na 
wieść o obniżce cen. Szczególnie po­
ważne sukcesy wśród portowców 
szczecińskich uzyskali robotnicy gru 
py Gastona Trochy i Jana Zachare­
wicza. - ——

Państwo Ludowe ceni i otacza opie­
ką specjalistów, którzy pracują lo­
jalnie. Dlatego też ustawa przewi­
duje, że dotychczasowi właściciele 
pozostaną w aptekach jako ich kie­
rownicy, co pozwoli na wykorzysta­
nie umiejętności naszych licznych i 

dobrze przygotowanych fachowców 
zgodnie z interesami mas pracują­
cych. Projekt ustawy przyznaje by­
łym właścicielom aptek i ich rodzi­
nom szerokie uprawnienia do ubez­
pieczeń społecznych i emerytury.

Mówca przypomina następnie, że 
od stycznia br. obowiązuje nowy cen 
nik leków, przy czym największa 
obniżka w wysokości od 15 do 20 
proc, dotyczy najczęściej używanych

nego czterema następującymi punk­
tami:

1) Pierwsze czytanie rządowego 
projektu ustawy o przejęciu apteK 
na własność państwa.

2) Pierwsze czytanie rządowego 
projektu ustawy o aptekach,

3) Pierwsze czytanie rządowego 
projektu ustawy o zniesieniu Izb 
Aptekarskich.

4) Pierwsze czytanie rządowego 
projektu ustawy o środkach farma­
ceutycznych i odurzających oraz ar­
tykułach sanitarnych.

Izba uchwaliła jednomyślnie uzu­
pełnienie porządku dziennego.

Podsekretarz stanu w minister­
stwie zdrowia dr Sztachelski, referu 
jąc projekty 4 nowozgłoszonych u- 
staw stwierdził że zadaniem ich jest 
stworzenie podstaw dla uporządko­
wania zaopatrzenia mas pracują­
cych w leki i materiały sanitarne o- 
raz włączenie tej dziedziny służby 
zdrowia do socjalistycznej gospodar­
ki naszego ludowego państwa. U- 
możliwi to dalszy postęp opieki zdro 
wotnej nad szerokimi rzeszami lu­
dzi pracy.

Dotychczas apteka była instytucją 
handlową, obliczoną na zysk — po­
wiedział dr Sztachelski — powinna 
zaś ona być instytucją służby zdro­
wia dla ludzi pracy. Apteki prywat­
ne uchylają się od obrotu lekami ta 
nimi, przynoszącymi małe zyski. Do 
wodem niedostosowania aptek pry­
watnych do rozwiązywania zadania 
zaopatrzenia mas najszerszych, w le­
ki jest fakt, że apteki społeczne, któ 
re stanowią 20 proc, ogółu aptek w 
Polsce, rozprowadzają 50 proc, 
wszystkich leków.

Mówca stwierdza następnie, że

Strajk patriotyczny proklamowano w Paryżu

Gniew ludu Francji 
obrócił się przeciw „Mac Arthurowi Europy Zachodniej"

PABY2 (PAP). W. . *■>*• I
,, Aim straik- natriotveznv na znak protestu przeciwko przybyciu do LrivwVirh t Wrjskim strajk patriotyczny na znak protestu przeciwko przybyciu do 
Paryża gen. Eisenhowera i utworzeniu w hotelu „Astona" jego sztabu 
generalnego.

I Decyzja w sprawie proklamowania 
strajku zapadła w poniedziałek po 
południu, na posiedzeniu, odbytym 
w domu metalowców w Paryżu, z 
udziałem delegatów robotników i or­
ganizacji demokratycznych, przedsta­
wicieli kupców, rzemieślników, stu­
dentów, profesorów i intelektuali­
stów francuskich.

Na skutek wrogości Paryżan, z któ 
rej zdają sobie sprawę podżegacze 
wojenni, gen. Eisenhower, chroniony 
przez policję francuską i oddziały’ 
amerykańskiej żandarmerii wojsko­
wej, zdecydował się skrócić swój po 
byt w stolicy Francji. Pierwotnie 
przewidziane oficjalne bankiety, de­
filady wojskowe i przyjęcia — zo­
stały odwołane.

Lud Paryża powiada:" Precz ze 
zbrojeniami niemieckimi! Jest pan 
tu niepożądany, panie Eisenhower! 
Niech pan wraca do siebie i tam po- 
zostaje!"

Niech żyje strajk patriotyczny 
przeciw obecności gen Eisenhowera 
— Mac Arthura Europy Zachodniej! 
Niech żyje Paryż! Niech żyje pokój! 

' Marynarze i dokerzy Marsylii od­
mówili wyładowania broni ze stat­
ków amerykańskich, które zawinęły 
do portu, rzucając jednocześnie ha­
sło zorganizowania strajku patrio­
tycznego przeciwko obecności Eisen­
howera w Paryżu.

We wtorek rano Eisenhower złożył 
wizytę prezydentowi Auriolowi w 
Pałacu Elizejskim. Udał się on tam 
pod ochroną policji na motocyklach. 
Gdy Eisenhower przejeżdżał Polami 
Elizejskimi, cały normalny ruch na 
tej arterii paryskiej był wstrzymany.

♦
O godz. 14 gen. Eisenhower odle­

ciał z lotniska Orły do Brukseli — 
iwaęptwyn eiąpu siwy „błyskawica-

Sukcesy Vietnamskiej
Armii Ludowej

PEKIN (PAP). Vietnamska agen­
cja prasowa podała opis skutecz­
nych działań wyzwoleńczych wojsk 
Vietnams w okresie od 26 do 29 
grudnia ub. roku. Działania te do­
prowadziły’ — jak wiadomo — do 
wyzwolenia szeregu miejscowości na 
froncie północno-wschodnim. Stra- 
ny nieprzyjaciela wyniosły trzy ba­
taliony i dwie kompanie.

Ludność wszędzie współdziałała 
ściśle z armią wyzwoleńczą i witała 
serdecznie wojska ludowe, wkracza­
jące do wyzwolonych miejscowości.

W Zielonej Górze setki zobowią­
zań podjęli robotnicy roszarni lnu, 
fabryki win, wywtórni PMS „Zasta- 
lu“ i inni.

„Dalsza poprawa stopy życiowej 
mas pracujących — oświadczył ro­
botnik Gruszczyk z „Zastalu" — 
przez obniżenie niektórych cen w 
momencie, gdy ceny w krajach 
kapitalistycznych kolosalnie wzra­
stają, jest dowodem, że droga, któ 
rą kroczymy jest słuszna i prowa­
dzi nas do potęgi i dobrobytu. Dla 
tego postanawiamy jeszcze wydaj­
niej niż dotąd pracować, aby przy­
spieszyć wzrost stopy życiowej ro-

„Młodzież walczy o Pokój*4

W dniu 5 stycznia 1951 r. rozpoczął się w Warszawie w sali Mu­
zeum Narodowego ogólnopolski zjazd dyskusyjny aktywu młodzieżo­
wego wyższych szkół plastycznych poświęcony wystawie „Młodzież 
walczy o pokój“ _ .
Zjazd, który zgromadził około 200 studentów szkół plastycznych 
został zorganizowany przez Zrzeszenie Studentów Polskich.
Na zdjęciu: Fragment sali

Marszalek Rokossowski 
pozdrawia włókniarzy łódzkich, budujących socjalizm

ŁÓDŹ (PAP). W związku z 7 rocz 
nicą powstania Armii Ludowej zało­
ga przodujących Polskich Zakładów 
Przemysłu Bawełnianego, nosząca 
imię Armii Ludowej, wystosowała do 
Marszałka Polski Konstantego Ro­
kossowskiego serdeczny list dono­
sząc Marszałkowi o swych sukce­
sach produkcyjnych.

Nowe tony węgla 
wzmocnią f?ont pokoju

KATOWICE (PAP). Apel Alfreda 
Kawczyka — ZMP-owca, rębacza ko 
palni ,’Bytom" — wzywający do 
zwiększenia cykliczności robót wy­
dobywczych a wzmożenia wydajno­
ści pracy — znalazł gorący i szero­
ki oddźwięk we wszystkich zagłę­
biach górniczych.

Apel podjęło ponad 60 kopalń ślą­
skiego zagłębia węglowego, deklaru­
jąc wy dobycie tysięcy ton węgla 
ponad plan. „Nasze zobowiązania 
oświadczył czołowy przodownik pra 
cy kopalni „Marcel" — są wyrazem 
solidarności polskich górników z wal 
czącym bohatersko ludem korean-

skim. Nowe tony węgla wzmocnią 
jeszcze bardziej front pokoju".

Entuzjastycznie przyjęły wezwa­
nie Kawczyka górnicze brygady 
młodzieżowe Dolnego Śląska. Gór­
nicy ZMP-owcy kopalń wałbrzys­
kich zgłosili zobowiązania poważne­
go zwiększenia wydajności w opar­
ciu o zwiększenie cykliczności robót, 
wydobywczych.

Starsi górnicy zagłębia wałbrzys­
kiego nie pozostali w tyle. W ko­
palni „Bolesław Chrobry" zobowią­
zania podjęły wszystkie brygady 
ścianowe i chodnikowe. W kopalni 
„Mieszko" niemal wszystkie.

łowśkich: Hagę. Kopenhagę, Lizbonę, 
Rzym, Frankfurt n. Menem, Luksem 
burg. Podobnie jak w Paryżu wódz 
„armii atlantyckiej" przedstawi ka­
tegoryczne żądania kół militarnych 
USA.'

PARYŻ (PAP) Akcja zbierania pod’ 
pisów w ramach plebiscytu narodo= 
wego przeciwko remilitaryzacji Nie5 
mieć Zachodnich czyni we Francji 
dalsze postępy.

W St. Maur robotnicy wielu fabryk 
wypowiedzieli się w 100 proc, prze’ 
ciwko remilitaryzacji Niemiec. W 
miejscowości Villard 90 proc, miesz* 
kańców łącznie z merem podpisało 
protest. Rada miejska w Auchy les 
Mines (dep. Pas de Calais) wezwała 
mieszkańców do składania podpisów. 
Związek Zawodowy robotników prze’ 
mysłu szklarskiego w imieniu 30 tys 
siecy swych członków zaprotestował 
przeciwko remilitaryzacji Niemiec.

Bezprawne aresztowanie 
14 obywateli

MOSKWA (PAP). Jak donosi agen­
cja TASS władze argentyńskie prze 
trzymują bezprawnie w więzieniu 
14 obywateli radzieckich, nie przed­
stawiając im' żadnego aktu oskar­
żenia.

Prześladując wszelkie organizacje 
demokratyczne w Argentynie, rząd 
zlikwidował bez jakichkolwiek oskar 
żeń organizacje kulturalno-oświato­
wą, działającą w Argentynie pn. 
„Związek Słowiański" i posługując

W tych dniach Marszałek Ro­
kossowski nadesłał do załogi, Podsta 
wowej Organizacji PZPR, Rady Za­
kładowej i dyrekcji tych zakładów 
depeszę, w której dziękując serdecz­
nie za nadesłany meldunek stwiedza 
m. in.:

„Wykonując przed terminem 
plan produkcyjny za 1950 r. daliś­
cie wyraz głębokiego zrozumienia 
zadań, stojących przed klasą ro­
botniczą. budującą w Polsce so­
cjalizm i wnieśliście duży wkład 
w dzieło wzmocnienia potencjału 
gospodarczego i obronności nasze­
go kraju".

Lud włoski
Eisenhowerowi

RZYM (PAP). Wiadomość o przy­
byciu do Europy gen. Eisnehowera 
wywołała we Włoszech falę manife­
stacji protestacyjnych i strajków. Na 
murach domów widnieją napisy: 
„Stany Zjednoczone nie kupią za do 
lary młodzieży włoskiej l“, „Wracaj 
do domu, Eisenhower!", „Precz z ob­
cym generałem!" itd.

W Bari na ulicach, w lokalach pu­
blicznych i w fabrykach kolporto­
wane są tysiące ulotek przeciwko ge 
nerałowi Eisenhowerowi. W Nea­
polu, w największych zakładach pra 
cy odbyły się wiece protestacyjne.

Na dzień 18 stycznia, dzień, w któ 
rym Eisenhower .przybyć ma do 
Włoch, zapowiedziano szereg mani­
festacji antywojennych.

„Plan 5-letni“ w NRD
BERLIN (PAP). W obecności pre 

zvdenta NRD — Wilhelma Piecka, 
premiera Grotewohla, członków rzą­
du, korpusu dyplomatycznego, przed 
stawicie!! partii politycznych, sfer 
gospodarczych, organizacji maso­
wych, otwarta została w gmachu nie 
mieckiej Akademii Sztuką Pięknych 
wystawa pt. „Plan 5-letni".

Szereg stoisk na wystawie odzwier­
ciedla pomoc, okazaną NRD przez 
Związek Radziecki i kraje demokra­
cji ludowej.

Ofensywa w Korei

MOSKWA (PAP). Agencja TASS 
donosi z Phenianu, że dowództwo na 
czelne Koreańskiej Armii Ludowej 
opublikowało w dniu 8 stycznia ko- 
munilkat stwierdzający, że oddziały 
Armii Ludowej i ochotników chitw 
skich kontynuują ofensywę na ca­
lem froncie./

radzieckich
się metodami faszystowskimi, aresz­
tował i wtrącił do więzienia 14 oby 
waiteli radzieckich — członków tego 
związku.

Bezprawny gwałt wobec obywateli 
radzieckich wywołał liczne protesty 
wśród postępowych kół społeczeń­
stwa argentyńskiego. Protesty te 
znalazły echo nawet w Kongresie ar­
gentyńskim, gdzie deputowani rady­
kalni zażądali (zwolnienia aresztowa­
nych.
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Klasa robota cza Polski wygrywa bitwy gospodarcze

Zadania świata pracy
W walce o dalsze podnoszenie dobrobytu

WARSZAWA rPADi nr_________ - . . _ . •
niu z dalszym wzrostem wydajności 
pracy, likwidacją przerostów admi­
nistracyjnych i innymi środkami ob­
niżania osobowych kosztów pro­
dukcji.

Ważne
Nr 50

. WARSZAWA (PAP). „Masy pracu- 
niijioiiowp rzesze związkowców 

rozumieją, że sprawa przyspieszenia 
dalszych obniżek cen, a tym samym 
— szybszego podniesienia stopy ży­
ciowej -Jeży w rękach samych lu­
dzi pracy — powiedział przewodni-

* SOFIA. Podpisano umowę han= 
dlową na rok 1951 między Bułgarską 
Republiką Ludową a Albańską Repu* 
bhką Ludową. Umowa przewiduje 
znaczne rozszerzenie wymiany towas 
rowej między obu krajami.

* PEKIN. Prasa chińska podaje, 
że związki zawodowe Chin Ludowych 
liczą obecnie w swych szeregach po« 
nad 4.900 tysięcy członków.

* OTTAWA. Według danych, o* 
publikowanych przez Kanadyskie Mi’ 
n.sterstwo Pracy, liczba bezrobotnych 
w Kanadzie szybko wzrasta i w 
grudniu 1950 r. wynosiła liczbę 207,5 
tysięcy ludzi.

* RZYM. W tych dniach przypad’ 
ła pierwsza rocznica śmierci 6 robot’ 
ników poległych w Modenie w krwa’ 
wej masakrze zorganizowanej przez 
policję.

Władze policyjne w Modenie wy’ 
dały zakaz urządzenia manifestacji.

* MONACHIUM. Znany poeta 
monachijski Georg Schwarz ogłosił 
deklarację żądającą, by Adenauer 
rozpoczął nareszcie rozmowv z 
przedstawicielami NRD.

* SZTOKHOLM. Rząd szwedzki 
zatwierdził podwyżkę cen mięsa, ma­
sła, margaryny, sera, mleka i szere­
gu innych artykułów.

* BERLIN. Socjaldemokratyczny 
burmistrz miasta Mannheim, Trumpf 
haller wypowiedział się za urzeczy­
wistnieniem propozycji premiera 
NRD Grotewolila.

czący Centralnej Rady Zw. Zaw. po­
seł \\ iktor Kłosiewicz w wywiadzie, 
udzielonym przedstawicielowi PAP

Ludzie pracy ze szczególnym u- 
znaniem podkreślają przy tym, że 
uchwały Rady Ministrów potwier­
dziły zapowiadaną z okazji reformy’ 
walutowej stabilizację pieniądza i 
realizację polityki stopniowej obniż­
ki cen.

Zakres obniżki cen niektórych ar­
tykułów powszechnego użytiu — 
jest rezultatem osiągniętej obniżki 
kosztów własnych produkcji i obro­
tu. Otwarta jest zarazem perspek­
tywa dalszego obniżania cen i to jest 
kierunek polityki gospodarczej na­
szego rządu. I to jest zarazem kie­
runek polityki gospodarczej Pol­
skiej Zjednoczonej Partii Robotni­
czej, czołowego oddziału mas pra­
cujących Polski.

To pod kierunkiem PZPR-u klasa 
robotnicza wygrywa jedną bitwę gos ■ 
podarczą po drugiej.

Zwycięstwem zakończyła się bitwa 
o handel i wielka akcja antyspeku- 
lacyjna. Zwycięstwo przyniosła ak- I 
cja „H , dzięki której możliwa jest 
obecnie obniżka cen mięsa, tłusz­
czów i wędlin. „
orziV„oC0ięSkJ rezu!!aty Produkcyjne rającei „a ralc aAVJ1 ZU1WK1 
przynosi podnoszenie wydajności pra podarków dla dzieci Korei, społeczeń 
cy w przemyśle i budownictwie. ' .. .

Wreszcie — realizacja systemu o- 
szczędzania i powszechna i

Powstanie w Indonezji
HAGA (PAP) Jak donosi holender 

ska agencja prasowa, w Dżakarcie 
wybuchło powstanie wśród żołnierzy 
kolonialnych pochodzących z wyspy 
Amboina, a odbywających służbę w 
holenderskich wojskach kolonial­
nych w Indonezji. Żołnierze ci zwró 
ciii broń przeciwko oficerom holen­
derskim.

W Dżakarcie znajduje się obecnie 
około 3.600 żołnierzy pochodzących 
z wyspy Amboina. Holenderski mi­
nister wojny wydał rozkaz rozbroje­
nia zbuntowanych oddziałów.

leków podstawowych. Ceny specyfi­
ków obniżone zostały o 3 proc., a 
tylko niecałe 7 proc, ogólnego asor­
tymentu leków uległo nieznacznej 
podwyżce i to jedynie ze względu na 
dotychczas niesłusznie skalkulowane 
ceny. Projekty proponowanych u- 
staw przyjęte zostały przez Izbę go­
rącymi oklaskami.

Po dyskusji ustawa została uchwa 
łona jednomyślnie.

Referentem sprawozdania komisji 
komunikacji i łączności o rządowym 
projekcie ustawy, o transporcie dro­
gowym był pos. Gumiński (PZPR)

Projekt ustawy rozróżnia trans­
port zarobkowy i niezarobkowy 
Transport zarobkowy jest w zasa­
dzie transportem publicznym, wy­
konywanym przez przedsiębiorstwa 
państwowe. Dopuszcza się również 
wydawanie koncesji — przede wszy­
stkim spółdzielniom, w tych wypad 
kach, gdy przedsiębiorstwa państwo 
we nie są w stanie zaspokoić miej-

Manifestacje solidarności
społeczeństwa polskiego z narodem koreańskim

\J^SZAWA ,W-.pr??!’i1e: dziIi tanq zabaw? noworoczną, prze- 
ającej uciąz na sile akcji zbiórki kazali dochód w wysokości '’000 zl oodarków dk > i ... . sS.uuu zi

ZWYCIĘSTWO KOSZYKARZY 
RADZIECKICH

JV czasie swego pobytu w Chiń­
skiej Republice Ludowej koszykarze 
radzieccy bawili w Szanghaju, gdzie 

sta. Spotkanie przyniosło g 
wysokie i w pełni zasłużone 
cięstwo w stosunku 95:58.

* * *W Leningradzie i Tulę zakończyły 
sir towarzyskie zawody łyżwiarskie 
w jeździe szybkiej, w których u- 
czestniczyły reprezentacje 9 miast.

W czasie zawodów uzvskano kil­
ka dobrych wyników. W biegu na 
500 m zwyciężył Sorgiejew (Moskwa) 
w czasie 44.5 sek., a wśród kobiet 
truimfowała trzykrotna mistrzyni 

świata Isaakowa, która wygrała bie­
gi na 500 i t.000 m.

•kiej Republice Ludowej koszykarze 

rozegrali mecz, z reprezentacją mia­
sta. Spotkanie przyniosło gościom 
wysokie i w pełni zasłużone zwv-

siwo polskie manifestuje swą soli- 
------------------------------ darność z narodem koreańskim, wal 

szczędzenia i powszechna walka o czącym o wolność i pokój przeciwko 
obniżkę kosztów własnych produk- : rozbestiwonym amerykańskim han- 
cji jest tym czynnikiem, którv bez- j dlarzom śmierci.

wynika zrozumienie podstawowej z.i ! '' Vow gl<?b?kiemu oburzeniu 
sadv, że dalsze konsekwentne krocz? P i?d“ ,ckrucienst'v .interwentów 
nie po wytkniętej drodze podnoszę- łZn^JcT^Ł —’
nia dobrobytu -zależy od nieustan- 7™ ' . u °6 ’ kob,e‘.y 1 dz,eci:
nego podnoszenia ilości i jakości pro Avsi'e" Korci' ' Z Zleraią ca,e miasta 1 
aukcji od systematycznej walki o po- ■
łnniriRi/n 1 - «-v.4 A — ■ • t 1 • i I 1 — • 1 • ii-

, — « uvu.Hvivłł uacimcuwycn ODTOn
ców. pokoju w Łodzi napływają sta­
le zgłoszenia osób, pragnących 
wziąć czynny udział w zbiórce.

Liczne osoby, składające dary, wy­
rażają swe gorące sympatie dla na­
rodu koreańskiego.

Przodownicy pracy i racjonaliza­
torzy z Nowej Huty, którzy w czasie 
pobytu na wczasach w Krynicy urzą

tanienie kosztów i o codzienną i ,D° komitetów dzielnicowych obroń 
oszczędność w gospodarowaniu ma- ~ '
teriałami, narzędziami, maszynami 
itP- ,

Możliwość przeprowadzenia przy 
sztych obniżek cen artykułów po­
wszechnego użytku uzależniona bę­
dzie od dalszej obniżki kosztów pro­
dukcji, a więc i od obniżki cen ar­
tykułów zaopatrzeniowych i inwesty 
stycyjnej, oczywiście w połączę-

Japończycy walczą
po slrome Amerykanów w Korei

bunkowe, utworzone łącznie przez 
sztab Mac Arthura i rządy Yoshidy, 
działające pod maską biura pośred­
nictwa pracy. Joshio podał dokładny 
adres tego biura.

Joshio oświadczył również, że nie­
dawno, przejeżdżając przez miejsco­
wość Bakczun w pobliżu miasta 
Namczun w Korei widział wśród 
stacjonujących tam oddziałów 24-ej 
dywizji amerykańskiej wielu żołnie­
rzy japońskich w mundurach amery 
kańskich.

PEKIN (PAP) Wychodzący w Pe­
kinie dziennik „Kwanming" zamieś­
cił w numerze wtorkowym fotogra­
fię żołnierza japońskiego Tanijama 
Joshio, który został wzięty do nie­
woli w dniu 23 listopada 1950 r. 
przez ochotników chińskich w Korei 
Tanijama Joshio służył w trzecim 
batalionie 24-ej dywizji amerykań­
skiej.

W rozmowie z dziennikarzami 
chińskimi Tanijama Joshio oświad­
czył, że jest mieszkańcem Tokio i zo 
s-tal zwerbowany przez biuro wer-

JERZY SZELIGA

69
Wydobył z kieszeni blaszane pudełko i powoli skręcał 

grubego popierosa. Gdy skończył, zapalił, zaciągnął się 
dymem i zapytał:

— Patrzcie ją jaka pyskata... Nie podoba ci się?
— Nie podoba!
Kobiety przerwały pracę. Starcie Anki z Szymani- 

ki?m zajęło całkowicie ich uwagę.
Znały Ankę dobrze i wiedziały, że nie skończy się na 

tych kilku podniesionym głosem
— Jak co się nie podoba — 

dwora!
Anka poczerwieniała.
— Nie myślcie, że będziecie 

gP’l Dziś nie takie czasy!
Podszedł do niej o krok.
— A właśnie, że będę!
S ali naprzeciw siebie źli i naprężeni. Na wargach 

S v -<>ka błąkał się ironiczny, cierpki uśmiech.
A właśnie że będę! — powtórzył ze złością — ja 

t’> jestem gospodarzem.
Tego nie potrzebujecie mnie mówić — odparła pod 

n:esionym głosem Anka — ale to jeszcze nie powód, że- 
byście tu poganiali ludzi jak konie i nie powiedzieli do- 
b’-ego słowa... I to jeszcze za te marne grosze...

Praca ustala Pracujące obok kobiety zbiły się w małą 
frnpl-ę i na Szymaniku zawisnęly spojrzenia kilkuna­
stu oczu.

rzuconych słowach.
wycedził — to fora ze

się rządzić jak szara

na podarki dla dzieci koreańskich.

Nowa książka
Erenburga

MOSKWA (PAP). Nakładem wy­
dawnictwa „Sowieckij Pisatiol" uka- 
rai się zbiór nowych artykułów liii 
Erenburga, poświęconych walce prze 
ciwko podżegaczom wojennym, wal­
ce o pokój na całym świecie. Książ­
ka ta pt. „Nadzieja świata" cieszy 
się ogromną popularnością wśród 
czytelników radzieckich.

konliiLf Holandii
z Indonezją

HAGA (PAP) Według doniesień 
holenderskiej agencji prasowej, w 
■■ndonezyjskim parlamencie toczyły 

burzj;we„.debaty; w 
ku ż zerwaniem rokowań’między Ho* 
landią a Indonezją w Hadze na te’ 
mat statutu zachodniej części Nowej 
Gwinei.

Wobec odmowy rządu holender 
sk.ego przekazania Indonezji teryto= 
riów zachodniej części Nowej Gwi> 
nei, w.ększość deputowanych w pap 
lamenc.e indonezyjskim wypowie’ 
działa się za zerwań'em holendersko’ 
indonezyjskiego sojuszu

*
NOWY JORK (PAP). Według do­

niesienia dziennika „New York Ti’ 
mes”, rząd USA wtrącił się do kon> 
fliktu holendersko’indonezyjskiego w 
sprawie terytoriów na Nowej "’Gwi­
nei. Stany Zjednoczone skierowały w 
lej sprawie do rządu holenderskiego 
i indonezyjskiego specjalne noty.

ustawy
scowych potrzeb przewozowych.

Projekt ustawy przewiduje, że 
właściciele pojazdów mechanicznych 
mogą być powołani do odpłatnego 
świadczenia usług transportowych 
dla celów ogólno-gospodarczych.

Ustawa przyjęta została jednomyśl 
nie, bez dyskusji.

Sprawozdanie Komisji Kultury i 
Sztuki o rządowym projekcie usta­
wy o stosunkach służbowych nau­
czycieli szkół i zakładów szkolenia 
artystycznego złożył pos. Wycech 
(ZSL).

Referowana ustawa jest przeja­
wem troski państwa o rozwój szkół 
artystycznych. Reguluje ona prawa 
i obowiązki nauczycieli, rozciągając 
przepisy o stosunkach służbowych 
nauczycieli szkół podlegających Min. 
Oświaty, Centralnemu Urzędowi 
Szkolenia Zawodowego oraz Miń. 
Rolnictwa — na szkoły i zakłady 
szkolenia artystycznego.

W głosowaniu Izba uchwaliła jed­
nomyślnie ustawę w drugim, a na­
stępnie w trzecim czytaniu.

W imieniu komisji planu gospodar 
czego i budżetu oraz oświatowej pos. 
Tyrski (PZPR) złożył sprawozdanie 
o rządowym projekcie ustawy o two 
rżeniu instytutów naukowo-badaw­
czych dla potrzeb gospodarki naro­
dowej.

Tworzenie instytutów naukowo- 
badawczych regulowane było do­
tychczas różnymi aktami ustawodaw 
czymi. Obecna ustawa przynosi ujed 
nolicenie zasad i uproszczenie pro­
cedury w tej dziedzinie, co ma tym 
większą wagę, że potrzeba tworzenia 
instytutów może się pojawić w każ­
dej dziedzinie gospodarki narodowej

Zamiast istniejących dotychczas w 
ramach głównych instytutów nauko 
wo-badawczych — tzw. instytutów 
specjalnych powstaną właściwe in­
stytuty naukowo-badawcze lub też 
zakłady doświadczalne.

Po dyskusji ustawę przyjęto jed­
nomyślnie.
Pos. Kępczyński (PZPR) złożył spra 

wozdanie komisji prawniczej i regu 
laminowej o rządowym projekcie u- 
stawy o należnościach ławników za 
udział w posiedzeniach sądowych o- 
raz karach porządkowych na ław­
ników.

Izba w drugim i trzecim czytaniu 
jednomyślnie ustawę uchwaliła.

Na tym .porządek dzienny 88 po- 
Scjnitr został wyczerpany.

O terminie i porządku dziennym 
nast. posiedzenia Sejmu Ustawodaw 
czego RP nastąpi osobne zawiado­
mienie.

Otwarcie sesji
Zgromadzenia

Narodowego
PARYŻ (PAP). We wtorek otwar­

ta została tegoroczna sesja Zgroma­
dzenia Narodowego, którą zagaił ja­
ko najstarszy wiekiem deputowany 
Marcel Cachin. W swej mowie inau­
guracyjnej Cachin poddał ostrej krv 
tyce politykę rządu, oskarżając go 
o wyrzekanie się niezawisłości Fran­
cji.

Nie bądź taki ważny — wykrzyknęła któraś — 
Anka ma rację. Nic od was nie słyszymy, jak tylko „prę­
dzej" i „prędzej"!

1 warz Szymanika zalała fala krwi. Obrócił się ku nie­
spodziewanym sojuszniczkom Tomczakówny i wrzasnął:

A wy tu czego pyski otwierała! Do roboty, bo ina­
czej...

— Nie bójcie się kobiety — wtrąciła Anka — taki... 
taki... wyzyskiwacz, żyje z ludzkiego potu, pomiata czło­
wiekiem jak szmatą i jeszcze grozi! Jest jeszcze na świę­
cie sprawiedliwość! Przyjdzie i na niego koniec!

Szymanika zatkało. Przez cht.llę ciężko oddychał, 
mełł w ustach jakieś przekleństwa, wreszcie skoczył do 
Anki i grożąc jej sękatą pięścią, wrzasnął:

Wont stąd, ty dziadówko! To taka wdzięczność, że 
cię do roboty wzięlem? Mało, że sama nie chcesz pra­
cować, to jeszcze mi ludzi będziesz buntować? Wont, ty... 
ty... wycieruchu...

Anka zbladła jak chusta, spojrzała z nienawiścią na 
wściekłego z gniewu Szymanika i siląc się na spokój od­
parła:

— Dobrze, dobrze, pójdę, ale zapłaćcie mi moją na­
leżność!

Szymanika ogarnął szał. Schwycił leżącą obok motykę 
i rzucił się ku Ance:

Wynocha w tej chwili, bo zabiję, jak sukę zabiję...
Anka cofnęła się o krok, spojrzała z nienawiścią w 

zalane krwią oczy Szymanika i splunęła mu pod nogi.
— Idę, już idę, ale jeszcze o mnie usłyszycie...
Gończ odłożył na bok leżącą przed nim książkę i le­

niwie przeciągnął się. Rzadko mógł pozwolić sobie na 
takie chwile odpoczynku. Tyle było ważnych, niecier- 
piących zwłoki spraw do załatwienia. Wstał z krzesła i 
znieruchomiał.

Na ganku zastukały czyjeś szybkie kroki 1 rozległo się 
głośne, niecierpliwe pukanie.

— Czyżby coś się stało złego w cukrowni — pomyślał 
z niepokojem Gończ i głośno zawołał:

— Proszę!
W otwartych szeroko drzwiach stała Anka. Zarumie­

niona z szybkiego biegu oddychała ciężko przez chwilę, 
wreszcie zamknęła drzwi i zbliżyła się do Gończa.
J Przepraszam, że tak nagle, ale ten, ten Szyma- 

nik... — i nagle opuściła ją cała energia. Zaszlochała 
głośno i bezradnie jak dziecko.

Gończ ujął ją za rękę , posadził na krześle i pogła­
dził po głowie.

— Spokojnie, spokojnie! Co się stało?
Cierpliwie wysłuchał chaotycznych słów Anki, a gdy 

uspakajając się powoli opowiedziała mu całą scenę z 
Szymanikiem, porwał się z krzesła, schwycił za kapelusz 
i powiedział twardo:

Poczekaj tu na mnie! Ja z nim załatwię całą spra- 
wę. Nie wątpię, że nie tylko zapłaci za robotę, ale je­
szcze i przeprosi ciebie. Bezczelność tego kułaka prze­
chodzi już wszelkie granice. Ale się skończy jego pano­
wanie...

Szymanik nerwowo przemierzał całą izbę z kąta w 
kąt i odtwarzał sobie w pamięci całą scenę z Anką Trzę­
sła nim jeszcze wściekłość i na wspomnienie agresywnej 
postawy Tomczakówny zaciskał ze złości . pięści. Byłby 
ją zbił jak psa, gdyby nie świadomość, że ujęły by się 
za mą inne kobiety. Zresztą konsekwencje... Wiedzi ił, 
ze we wsi nie był łubiany, wiedział, że zazdroszczą mu 
każdego grosza i nazywają pijawką! Jego, szanowanego 
ongiś gospodarza, który zatrudniał u siebie tyle ludzi, 
dawał im chleb... No tak, czasy niby zmieniły się, ale 
on im jeszcze pokaże! I tym Gończom i tej całej hołocie, 
która będzie jeszcze żebrała na przednówku o byle jaką 
pracę. Wrócą jeszcze dawne czasy!

Kopnął ze złością stojący na drodze stołek i grzmotnął 
pięścią w stół, .
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Środa. 10 dt/eznta 1151 r.
Katolicki: Jana, Piotra, Wilhelma, 

Agatona.
Słowiański; Dobroslama, 
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REDAKCJA I ADMINISTRACJA 1
Armii Czerwonej 20 — teł. 33-41, 

83-42.
DZIAŁ PRENUMERATY I OGŁ.
Generalissimusa Stalina 2 — teł. 

24-29.
TEATR ZIEMI POMORSKIEJ

Środa 10. I.: Złote niedole (g. 19.00) 
w nowym teatrze, „Mąż i żona” (g. 
19.00) w teatrze przy ul. Grodzkiej.

Czwartek 11. I.: Ziole niedo'e (q 
19.00) w nowym teatrze, „Mąż i łona’ 
(g. 19.00) w teatrze przy ul. Grodzk el

Piątek 12. I.: łealr nieczynny.
Sobota 13. I.: Ziole niedola (godz. 

19.00) w nowym teatrze, ,Męż i żon*’ 
(g. 19.00) w teatrze przy ul. Grodzk o;.

Niedziela 14. I.: Śluby panleńsk e (g 
15.00), Złote niedole (g. 19 00) w no­
wym teatrze, Mąż i żona (g. 16 00 
19.00) w teatrze przy ul. Grodzk ej.

REPERTUAR KIN
Pomorzanin: Miasto nieujarzmione 

(15.45, 18.00. 20.00).
Polonia: Bitwa Stalingradzka II cz. 

(15.45, 18.00, 20.00).
Orzeł: Śmiali ludzie (15.30, 1'45, 

20.00). _ .
Wolność: Hrabia Monte Christo 

I cz. (15.45, 17.45, 20.00).
Gryf: Czarodziejski kryształ (15.45, 

17.45. 20.00).
Bałtrk: Miasto biłodzieży (15.50, 

17.50, 20.00).
Mir: Złodzieje rowerów (17.00.19.00)

Rozmaitości: Protrr. aktualności 
Nr 1/51, Prez. NRD W. Pieck w War 
stawie, Czarodziejska torba, od 16 
do 24 co godz.
RADIO NA FALI BYDGOSKIEJ 

Środa, 10 stycznia 1951 r._
6.50 Program lokalny dnia. 6.52 Ko 

wunikaty. 16.20 Bydg. dziennik ra­
diowy. 16 35 Koncert solistów z płyt. 
18.00 Przodownicy z Bydg. habryki 
Mebli. 18.15 Muzyka taneczna. 18.50 
Fragment powieści Macha „Rdza . 

jćiWwsfji

fabryczna placówka PKO
powstała w Fabryce Sygnałów Kolejowych w Bydgoszczy

Powszechna Kasa Oszczędności zgodnie z uchwalą Rady Ministrów pragnie się- 
gnąć Jak najgłębiej do świadomości człowieka pracy, by umożliwić mu właściwy 
sposób gospodarowania własnymi zarobkami.
Udogodnienia, jakie wprowadza PKO 

polegają na szerokiej rozbudowie agencji 
we wszystkich większych zakładach pra­
cy, fabrykach, urzędach, a także w 
nycb punktach masowego przepływu 
ności, by w ten sposób każdy, nie 
chodząc poza bramy swego zakładu 
ey,

róż- 
lud. 
wy- 
pra- 

mógl otworzyć sobie książeczkę 
oszczędnościową, wpłacać i podejmować 
z niej gotówkę. Podkreślić należy, 
wysokość podejmowanych kwot w 
mach posiadanych na książeczce sum 
będzie ograniczona, a ponadto z tej 
mej książeczki będzie można podejmo­
wać gotówkę na terenie całej Polski w 
każdym Urzędzie Pocztowym 1 placów­
kach PKO do 300 zł dziennie.

Pierwsza fabryczna placówka PKO na 
Pomorzu powstalk w Bydgoszczy w Fa­
bryce Sygnałów Kolejowych. Uroczystość 
otwarcia agencji odbyła się w obecno, 
ści około 500 robotników fabryki w wiel- 
kiej hali remontowej. Do zebranych prze­
mawiali Dyrektor Zakładu St. Janowski. 
Dyrektor Oddziału bydgoskiego PKO, K. 
Wroczyński oraz opiekun fabryki ppor. 
Król, podkreślając znaczenie uchwały Ra­
dy Ministrów odnośnie rozszerzenia dzia. 
łalnoścd PKO dla świata pracy. Nieobec­
ny na uroczystości z powodów służbo­
wych Dyrektor Naczelny PKO z War­
szawy Konderski nadesłał telegram z ży. 
czeniami pomyślnego rozwoju pierwszej 
na Pomorzu Fabrycznej Agencji PKO.

Jak świat pracy ustosunkował się do 
nowych zadań Powszechnej Kasy Osz­
czędności świadczy przemówienie przo­
downika pracy Fabryki Sygnałów Kole­
jowych Jana Przybylka:

,,KOLEDZY I TOWARZYSZE PRACY!" 
„Zebraliśmy się dzisiaj tutaj celem 

podkreślenia jak ważnym Jest dla nas 
fakt utworzenia w naszej fabryce pierw, 
szej w woj. bydgoskim fabrycznej pla­
cówki PKO. Fakt ten powinien stać się

że 
ra­
nie 
sa.

przełomowym w naszym życiu prywat­
nym, gdyż daje nam wygodną możność 
logowania naszych zarobków w tut. pla­
cówce, zawsze gotowej do naszych usług. 
Jakkolwiek drobne będą nasze oszczęd­
ności, to jednak zliczywszy te setki tysię 
cy i miliony pracowników które Państwo 
nasze zatrudnia, zliczywszy te chociażby 
tylko dziesiątki złotych, które każdy z 
nas może złożyć na książeczce PKO — 
powstaną miliony 1 setki milionów zł, 
które pójdą w obieg 1 zasilą krążącą 
w kraju ilość pieniądza.

Pieniądz złożony w kasie PKO przy­
niesie nam procenty, a oprócz tego do­
pomoże Polsce Ludowej w odbudowie

zniszczonego kraju, w rozbudowie prze­
mysłu i przyśpieszy wykonanie Planu 
6-letnlego i utrwalenie socjalizmu w 
Polsce.

W związku z tym, jako przodownik 
pracy, rzucam apel do wszystkich robot- 
nlków Przemysłu Metalowego w Polsce, 
aby szli za naszym przykładem w dzie­
dzinie masowego wstępowania w szeregi 
posiadaczy książeczek PKO i umasowie. 
nia tych placówek w zakładach pracy 
naszego kraju.

O konieczności wstępowania w szeregi 
posiadaczy książek PKO przemawiał jesz- 
cze drugi z pracowników fabryki, nasta­
wiacz maszyn, Stefan Gołębiowski.

Krótką, ale jakże wymowną uroczystość 
zakończono wspólnym odśpiewaniem Mię­
dzynarodówki. (r).

Sukces
bydgoskiego muzeum

Państwowe Muzeum im. Leona Wyczół­
kowskiego w Bydgoszczy notuje co roku 
wyższą liczbę odwiedzających je osób. DO 
wodzi to żywego zainteresowania zabytka. 
mi naszej kultury, które licznie reprezen- 
towane są w zbiorach Muzeum.

Szczytową frekwencję przyniósł ze sobą 
rok 1950. Muzeum zwiedziło w ciągu o. 
statnich 12 miesięcy aż 82.111 osób, co sta­
nowi wzrost o sto procent w porównaniu 
z liczbą zwiedzających w r. 1949. Przed 
wojną w r. 1938 bydgoskie muzeum od. 
wiedzilo zaledwie 12.000 osób. Dzisiaj sta- 
nowi to frekwencję mniejszą od mieslęcz. 
nej w okresie tzw. sezonu. W samym 11 
stopadzie ub. roku oglądało zbiory mu­
zealne w Bydgoszczy 15.000 osób, (nlk)

Daieci zespołu baletowego IKP, 
proszone są o przybycie na próbę w 
dniu 12 bm. o godz. 16.30 do świetli­
cy IKP.

Uwaga żeglarze! Kierownictwo Kur 
su Szkoleniowego na stopnie żeglar­
skie zawiadamia, że z dniem 10 Izm. 
wskladv odbywać się będą w Szko­
le Pod stawowej Nr 29, II p. przy ul. 
5 Września. Początek wykładów o 
godzinie 18.

„Unia" Bydgoszcz — w czwartek 
11 bm. wznawia się treningi w sali 
Liceum Rolniczego (ul. Marchlewskie 
go 6) dla piłkarzy od 18—19, dla 
bokserów od 19—21.

ZKS Kolejarz Bydgoszcz. Trening! s«k- 
cji piłkarskiej zarówna zawodników Kole 
ja-rza, jak i b. Związkowca, odbywają się 
pod kierownictwem tro’iera E. Swiątltow- 
skiego w sali gimnastycznej Kolejsrża 
przy ul. Gen. Stalina wg następującego 
planu: wtorki — godz. 17 — 19 j-alorzy, 
19 — 21.30 seniorzy, czwartki od 20.00 se­
niorzy.

Odprawa aktynu 
zbiórkowego

TORUŃ (kz) W zw’azku z przeprawa 
dzeniem akc i zbierania podarków no­
worocznych dla dzieci koreańskich od­
będę się odprawy przewodniczących ko 
miielów dzielnicowych, blokowych i tró 
jek agifalorskich Miejskiego Komitetu 
Obrońców Pokoju. W dn. 12 bm. o g. 
18 w dolnej sali gm. Prezydium MRN 
odbędzie się odprawa dla przewodni­
czących dzielnicy Śródmieście i Bydgo 

| skie Przedmieście, w tym samym dn u

400 trójek kwestuje w Bydgosczy
na rzecz dzieci koreańskich

Społeczeństwo bydgoskie dokumentuje 
solidarność z narodem walczącym o wolność _ ____

nas informuje przewodniczący Mnej o godz. 19 w górnej sali >
skiej Komisji Zbiórkowej, spoleczeń wa dla przewód uczących i r , g 
stwo bydgoskie odniosło się z nie- hlorskich z dziąlnic Chełmińskie Pr^®d- 
zwykłą ofiarnością do tej akcji. Na mieście. Mokre i Jakubskm Przedm e- 
specjalne wyróżnienie zasługują ro- śoie. Również w dn u 12 om. o goaz. 
botnicy zamieszkali w b. koszarach 18 w szkel? na Sławkach odbed'-e s ę 
przy ul. Pomorskiej. Bardzo często 1-jka sama odprawa dla dzielnic,- rca- 
trójki spotykały się z darami ma- ' ~1 -- 
łych dzieci, które chętnie ofiarowały 
swe ulubione zabawki, zaopatrując 
je nierzadko w życzenia dla swych 
małych braci i sióstr koreańskich.

Wśród rejonów miasta Bydgoszczy 
doskonale przeprowadzono akcję 
zbiórkową w rejonie prowadzonym 
przez prof. Małeckiego i Szkatul- 
skiego. Rejon ich jako pierwszy za­
czął składać uzbierane podarki. O- 
gółem w Bydgoszczy zebrano około 
10.000 zł oraz kilkaset sztuk odzie­
ży, bielizny i zabawek.

Akcja zbierania zakończy się osta 
tecznie w bież, tygodniu. Kto z mie­
szkańców Bydgoszczy nie złożył je­
szcze podarku dla dzieci koreańskich 
niech uczyni to niezwłocznie, doku­
mentując tym samym swą solidar­
ność z ludnością Korei walczącą o 
wolność i niepodległość.

swą
Wielka ogólnopolska akcja Pol­

skiego Komitetu Obrońców Pokoju 
zbierania podarunków dla dzieci — 
najmłodszych ofiar amerykańskiej 
agresji na Korei dobiega końca.

W Bydgoszczy w dniu 6 bm. od 
samego rana wyruszyło 400 trójek 
zbieraczy, rekrutujących się z pra­
cowników bydgoskich zakładów pra­
cy oraz licznych członków ZMP. Jak

WSZYSCY 
W SZEREGI 

Obrońców Pokoju!

Z obrad V Plenum WKKF

Praca ideowo-wycbowawcza
podstawowym zadaniem na rok 1951

BYDGOSZCZ (bu). V Plenum Wo 
jewódhkiego Komitetu Kultury Fi­
zycznej, które odbyło się w ub. wto­
rek w stołicy Pomorza poświęcono 
głównie omówieniu pracy za rok ub. 
oraz zadań i wytycznych w pracy 
na rok bieżący.

Temat wyczerpująco omówił prze 
wodniczącY WKKF - F. Dąbrow­
ski. Jak wynikało zc sprawozdania, 
w 1950 r. osiągnęliśmy w woj. byd­
goskim dalszy sukces w roz-woju kul 
tury fizycznej. 258 kół i klubów’ 
sportowych zrzesza z górą 35 tys. 
członków. Akcjami masowymi obję- 
to w ub. roku 131 tys. sportowców. 
Ilość LZS wzrosła z 108 do 590, a 
liczba ludności wiejskiej objętej wy 
chowanćem fizycznym wynosi 18..21, 
podczas gdv jeszcze rok temu LZS-y 
skupiały zaledwie 4.207 członków.

Poważnym osiągnięciem jest także 
olbrzymi wzrost liczby startujących 
w Biegach Narodowych.

Ogólnie akcją wychowania fizycz­
nego objęto 20,1 proc, mieszkańców 
województwa.

Sportowcy Pomorza przodowali 
także w akcjach społecznych. Wal­
ce o Pokój poświęcono 210 imprez 
sportowych, które przerodziły się w 
manifestacje na rzecz Pokoju. Aa

gra koncert Beeihovena
W programie najbliższego koncertu symfo­
nicznego usłyszymy jeden z najpiękniejszych 
koncertów Beethovena — koncert fortepiano 

wy c-mo!l. Solistką koncertu będzie młoda, 
coraz bardziej się wybijająca pianistka 
Krystyna Jastrzębska (Gdańsk). Gościowi z 
Wybrzeża towarzyszyć będzie zespół Pomor­

skiej Orkiestry Symfonicznej pod dyrekcją 
Jerzego Procnera. W innych punktach pro­
gramu wykonana zostanie ponadto Symfonia 

g-moll Mozarta i 
uwertura do ope* 
ry „Euryanthe" 
iVebera.
Koncert 

Hę, jak 
e piątek 
i godz. 
>aństw. 
liemi Pomorskiej.

odbędzie 
zwykle, 

(12. bm.) 
19.30 w 
Tetarze

apel Heleny Rakoczy sportowcy po­
morscy przekazali ofiarom agresji 
amerykańskiej na Korei ponad 43 ty 
siące zł. a na odbudowę stolicy ze-' 
brano sumę 1,7 miliona 'zł (w starej 
walucie).

Obok tych niewątpliwych sukce­
sów i osiągnięć mamy do zanotowa­
nia także pewne braki. Szkolenie 
nowej kadry nie nadąża z.a gwałtów 
nym wzrostem szeregów sportowców. 
Ilość sprzętu i urządzeń jest także 
niewystarczająca. 1.udowe Zespoły 
Sportowe a także Szkolne Kola Spor­
towe olaczane są zbyt matą oipieką 
przez kluby miejskie, nadrzędne wła 
dze sportowe i ZSCh. Zapomiano o 
kołach sportowych przy zakładach 
pracy, o młodzieży robotniczej. Du­
żo do życzenia pozostawiała także 
opieka lekarska nad sportowcami.

Sekretarz WKKF — L. Murzyn 
przedstawił w dalszym ciągu obrad 
niektóre problemy pracy organiza­
cyjnej. Wskazał on na podstawowe 
zadania pracy koła, klubu i wiejskie- 
go zespołu sportowego, na koniecz­
ność powstania sekcji społecznej po­
szczególnych (iziedizin sportu oraz 
nakreślił zadania organizacyjne Ko­
mitetów Kultury Fizycznej na rok 
bież.

O planach i zadaniach sportu po­
morskiego w roku 1951 mówili przew. 
WKKF — Dąbrowski oraz delegat 
GKKF Rajkowski. Zasadniczym za­
daniem aktywu sportowego Pomorza 
będzie w roku bież, rozszerzenie^ pra 
cy ideowo wychowawczej, szkolenie 
fachowe i polityczne nowveh kadr, 
oraz dotarcie do kół zakładowych 
SKS-ów i LZS-ów. Treścią pracy 
działaczy sportowych na rok 1951 
będzie zwiększenie szeregów posia­
daczy odznaki SPO.

Po dyskusji, która wyłoniła wiele 
interesujących problemów sportu po­
morskiego (do zagadnień tych powró 
cimy jeszcze), przyjęto jednomyślnie 
uchwały i wytyczne pracy na rok 
1951. /.godnie z uchwałą sekretaria­
tu WKKF wręczono uroczyście dwu 
czołowym sportowcom Polski, piloto­
wi szybowcowemu — Adamkowi z 
Torunia i lekkoatlecie bydgosk'ei 
Gwardii — Wcimbergowi nagrody 
pieniężne.

i zebrany aktyw sportowy Pomorza 
w uchwalonej rezolucji z oburzeniem 
potępili haniebną i sprzeczną z wolą 
narodu francuskiego decyzję, rządu 
Pievena, likwidującą działalność Pol 
śkiego Związku Piłki Nożnej na te­
renie Francji.

q< rz.

FJowe udogodn enia 
dla członków BSS

W tych dniach odbyło się — w ra , 
mach świadczeń — otwarcie pierw- j 
szej cerowni pończoch dla członków । 
Bydgoskiej Spółdzielni Spożywców, i 
przy poradni krawieckiej ul. Zdu- | 
ny 1. Brak takiej placówki dawał । 
się już dawno we znaki, ze w zględu | 
jednak na pewne przeszkody, stara­
nia zostały teraz dopiero uwieńczone 
skutkiem. ’ Opłata b?dz;e bardzo mi­
nimalna. Na razie zakład usługo­
wy czynny będzie wyłącznie dla 
członków, ale w przyszłości przewi­
duje się uruchomienie takich punk­
tów' dla wszystkich mieszkańców’ 
Bydgoszczy. Również znaczne trud­
ności były przy uruchamianiu ma­
gla gorącego — mimo ogromnego za-. 
potrzebow ania na zakład o takim I 
charakterze. Magiel mieści się I 
przy Al. 1 Maja 89 i przeznaczony J 
jest tylko dla członków BSS, od któ I 
rych pobiera się opłaty znacznie niż­
sze, aniżeli w maglach prywatnych. |

Sensacyjny 
pojedynek pięściarzy
W niedziel? 14 bm. na ringu bydgo 

skim do dzie do sensacyjnego poiedyn 
ku pięściarskiego, w którym drużyna 
miejscowego Kolejarza walczyć będz’e 
o mistrzostwo II I g z silnym zespołem 
CWKS Warszawa Mecz ten z wielu 
względów zapowiada sie niezwykle a- 
trakcyjnie. W drużyn e warszawskiej wy 
stapia bow'em obok kilku reprezenlan 
iów Polski (Woźniak: Grzelak) czlowi 
zawodnicy, znani ongiś na rogach po­
morskich. Mamy tu na myśl K^użę oraz 

i Balińskiego. Cebulaka i Nielztara.
Kolejarz Bydgoszcz przeciwstawi druży 

nie stołecznej zespół oparty na szkie- 
lec'e drużyny b. Związkowca. Spotko- 
nie odbędzie s'ę o q. 18 w hali DOW 
przy ulicy Dwern ck’ego. a w przedme 
czu o g. 1530 walczyć będą rezerwy 
Kolejarza Bydgoszcz z Gwardią Toruń 
o mistrzostwo Pom. A kl. wvdz elonei. 
W związku z niedz. pojedynkiem box 
serów ll-ligcwych ogłaszamy błysków cz 

I ny konkurs sportowy który polegać oę 
I dzie na oa'gadn’eciu końcowego rezul 
j fału spotkan'a Kolejarz Bydgoszcz 
i CWKS Warszawa. Każdy z uczestn'kow 
1 może nadesłać nieograniczona uość ku 
I ponów pod adresem Redakcii IKP Byd­
goszcz ul. Armii Czerwonej 20, z dopi 
sk!em na 'kopercie „Konkurs sO°r,°wV“' 
lub też złożyć je w lokalu redakcji. Dla 
zwycięzców liczne nagrody.

Bydgoszcz g. 1800 
sportowy „IKP” 

nr 1

CWKS - Kolejarz
Warszawa Bydgcsici

Wynik końcowy ......................

dla...............................................
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Śmierć łabędzia
W tych dniach wy 
darzył się w ogrod 
nictwie miejskim 
tragiczny wypa­
dek. Para Łabę­
dzi, pływająca w 
lecie na stawku 
w parku Kazimie 
rza Wielkiego, w 
ogrodnictwie przy 
ul. Kujawskiej od 
bywała 
mowę 
Ostatnio 
łabidzi 

, ...... stując
Na*zakończenie V Plenum WKKF j nadzorcy, usiłował, tak jak już btj

swoje zi- 
„wczasy".

jeden z 
wykorzy- 
nieuwagę

walo w latach ubiegłych, zbiec do 
ciepłych krajów. Ponieważ jednak 
był bardzo ociężały i do lotu nie- 
przyzwyczajony, wzbił się na nie­
wielką wysokość i wpadł na prze-

Na podstawie przeprowadzonej sek 
cji zwłok, łabędzia przekonano się, 
iż łabędź ten jest osobnikiem męs­
kim, a nie jak dotychczas sądzono 
łabędzicą. Bydgoszcz była zatem w 
posiadaniu dwóch łabędzi, a nie jak 
sądzono pary łabędzi.

Bydgoszczan zasmuci prawdopo- 
1 dobnie wiadomość o tragicznym zgo­
nie jednej z żywych ozdób pięknego 
parku bydgoskiego. Opinię pubłicz- 

i ną możemy jednak uspokoić, że 
I wszczętą już pertraktacje w celu u- 
: zyskania nowej pary łabędzi, tak że 
| posiadać będziemy wkrótce * Byd- 
: gosjciy zamiast dwóch — 3 królew- 
। skie ptaki. Miejskim Zakładom O- 
grodniczym odstąpienie pary mło­
dych łabędzi, natychmiast po wyklu 
ciu się, przyrzekł uczynny Wydział 
Ogrodów Miejskich w Toruniu, któ 

. ry ostatnio podarował parę łabędziwody wysokiego napięcia, ponosząc S(o[j do parku uja2dowskiego, 
śmierć na miejscu.



'gfy Felieton
Kawa bez oporów"

(f f negdaj spotkałem Niunię, dobrą 
przyjaciółkę siostrzenicy mojej 

ciotecznej babki. Była rozpromienio­
na jak słońce i strzelała słowami 
tak szybko jak karabin maszyno­
wy. Zaciągnęła mnie do kawiarni i 
szybko zaczęła się dzielić wrażeniami 
na temat swej pracy w Centrali 
Zbytu, której poświęca się ciałem i 
duszą.

— Prowadzimy działalność, mój 
drogi! Wczoraj odgórnie otrzymałam 
okólnik, ażeby przeanalizować sytua­
cję i realizację podciągnąć do pozio­
mu. Zadanie poważne! Natychmiast 
więc rzuciłam inicjatywę w instruk­
tażu wojewódzkim, ażeby ruszyć do­
łowy aktyw.

— Kogo, proszę? — zapytałem, nie 
wiele z tego rozumiejąc.

— Ano aktyw! Aby szybkościowo 
rozpracował postulaty prowizorycz­
ne, które przenosi się na zakłady...

— Dokąd, przepraszam?
— To takie proste. Mówię przecież 

w teren, na zakłady, które reagują 
normowym wypełnieniem ankiety 
na danym odcinku i podnoszą myśl 
jakościowego przysporzenia przodow

Rekord świata 
v stylu motylkowym poprawił Mieszków

MOSKWA. W Moekwle w czaple zawo­
dów pływackich między reprezentacjami 
Moskwy, Leningradu 1 RepubMki UfcraiA- 
akiej zasłużony mistrz sportu Mieszków 
ustanowił nowy rekord świata. Na 100 
* st. motylkowym Mieszków uzyskał 
ezas 1:06,6 min. Wynik ten jest lepszy

Skleso Instytutu Kultury Fizycznej Ko­
rop ustanowił nowy rekord ZSRR na 200 
m et mot. wynikiem 2:22,6. Poprzedni 
rekord w tej konkurencji należał do 
Mieszkowa i wynosił 2:39,0.

A oto ciekawsze wyniki pozostałych 
konkurencji:

160 m st. flow. kob. Gusiewa (Moskwa) 
1:11,1. IM m st. do W. mężczyn Libel 
(Leningrad) 59,6. 100 m st. klas. kob. 
Leszina (Leningrad) 1:28,3. IM m st. klas, 
mężczyzn Ninaszkin (Leningrad) 1:13,L

Rozwój gimnastyki 
na Pomorzu

BYDGOSZCZ. W masowej akcji gim­
nastycznej na Pomorzu w roku 1950 wzlę 
to udział 11.690 osób. Przewidziane ćwi­
czenia Ukończyło 11.032 uczestników, z tej 
liczby minima na SPO uzyskało 10.396 
osób, w tym 4.073 kobiet Akcja ta cie­
szyła się największą popularnością wśród 
młodzieży, z pośród której 10.112 uzyska- 
to normy na SPO. Prawie połowa ado- 
bytych norm przypadała na młodzież 
takół podstawowych, reszta na szkolnic­
two średnie ogólnokształcące 1 zawodo­
we. W akcji zawiodły całkowicie zrze- 
szenia sportowe, minima bowiem uzyska­
ło zaledwie 144 członków w tym 30 
kobiet

Leonid Mieszków

o 0,2 sefc. od poprzedniego rekordu usta­
nowionego przez Mieszkowa w ubiegłym 
golcu.

W czasie tych zawodów student Kljow-

ILUSTROWANY KURHBR POLSKI * w

Chcemy Łyć w pokoju
Choinka noworoczna dla dzieci

nictwa. Ale natrafiłam na opory do­
łowe.

— O, dlaczego?
— Przewalutowanie języka instruk 

tażowego nie wszyscy przeprowadzili 
w czasokresie wyznaczonym dla akcji 
systemem trójkowym.

— Więc jesteś zadowolona ze swo­
jej pracy?

— Aktywność terenu jest .oznaką 
rosnącej świadomości. Tylko typowa 
nie odpowiednich ogniw po linii służ 
bowej nastręcza pewne przeszkody 
w realizacji zadania. A teraz pa! 
Spieszę się, a muszę jeszcze wstąpić 
do Hali.

Odeszła, a za chwilę zjawiła się 
kelnerka, na którą popatrzyłem zam 
glonym wzrokiem i wydałem krótkie 
polecenie.

— Proszę podjąć rzucone zamówie­
nie i odgórnie wytypować dwa cia­
stka deserowe. Do tego kawa, ale 
powinna być jakościowo bez oporów. 
Tylko szybkościowo!

Instruktaż został oddolnie pozy­
tywnie przeanalizowany. Kelnerka po 
linii służbowej na odcinku bufetu zre 
alizowała zadanie. NIK

Scena zbiorowo programu estradowego w wykonaniu zespołu dziecie- 
ce°° IKP- (Foto IKP)

Sala Domu Drukarza w Bydgosz­
czy przez 2' tygodnie rozbrzmiewała 
gwarem młodych, roześmianych gło­
sików. To drukarnie bydgoskie ko­
lejno obchodziły tu swoje obchody 
noworoczne, począwszy od Zakładów 
Graficznych PZWS.

Na wszystkich tych uroczystoś­
ciach występował jeden zespół dzie­
cięcy, istniejący przy komisji kultu­
ralno-oświatowej Spółdzielni Wydaw 
niczej „Prasa Demokratyczna — No­
wa Epoka", a składający się z zwy­
cięzców różnych konkursów, urządza 
nych przez komisję kulturalno-oświa 
tową przy Radzie Zakładowej tegoż 
zakładu pracy. Byli tam więc uzdol­
nieni recytatorzy (Henryk i Piotr 
Majcherowie) młodociani śpiewacy 
(Piotr Waraszewski) oraz tancerki 
(Danuta Makowska). Młodzi „arty­
ści" łączą często więcej talentów, np. 
Bogdan Stachowiak, Maria Majche­
rek, Hanna Łabentowicz (recytacja i 
śpiew), Irena Kujawa (śpiew, taniec), 
Program estradowy był więc suto 
wypełniony ich solowymi i zespoło­
wymi popisami.

Oto grupa dzieci stoi na scenie, na 
której pada „śnieg". Jeden z tatu­
siów, ukryty za kulisami, martwi się, 
bo śnieg ten gęstą warstwą przykry­
wa naznaczone przez niego kredą 
kreski, mające ułatwić jego trzem 
pociechom odtańczenie krakowiaka.

— Pomylą mi się dzieci, pozabija­
ją— mówi zmartwiony — Powiedz 
dziadkowi noworocznemu, szepcze 
do najbliżej stojącego bałwana śnie­
gowego — żeby nie zapowiedział kra 
kowiaka.

Lecz bałwan, który w życiu wcale 
nie jest bałwanem, a zdolnym recy­
tatorem i uczniem drukarni (Heniek 
Szyszkowski) przypomniał sobie, że 
ma miotłę, więc jakby od niechcenia 
zagarnia płatki „śniegu", zagarnia, 
aż powoli kreski, naznaczone kredą 
na scenie, stały się znowu wyraźne, 
tak że w tańcu nie pomyliła się na- 
weł najmłodsza z trzech córeczek ta­
tusia Deglera — Janeczka.

Tatusiowie i mamusie w ogóle ba­
ły się więcej o swe dzieci, niż one o 
siebie same. Dzieci nie miały abso­
lutnie tremy, poruszały się na scenie 
z bardzo wielką swobodą. Programu 
estradowego nauczyły się w rekordo­
wym czasie, każdy swą rolę sam o- 
pracował, a reżyseria była wspólna.

Każdy dorzucał swoje projekty i 
poprawki, każdy swą rolę starał się 
w domu jak najbardziej udoskona­
lić. Przedstawienia te były wzorem 
kolektywnej pracy: dzieci samych i 
dzieci z rodzicami. Toteż zespół spi­
sał się dzielnie, tak że rodzice na­
prawdę mogli być dumni ze swych 
dzieci.

Największe wrażenie wywarły sło­
wa „dziewczynki z gołąbkiem poko­
ju" (Maria Majcherek):

„Nie chcemy wojny. Chcemy żyć 
w pokoju,

Nie chcemy burzy. Chcemy gwiazd 
i słońca, 

Chcemy się bawić, skakać, kąpać 
w zdroju,

Dojrzałe jabłka z drzew na trawę 
strącać.

Gdy tatuś chwyta pióro, pług lub 
kielnię, 

Kiedy buduje pokój ciężką pracą, 
I my też chcemy pomagać mu 

dzielnie,
I my choć mali, przydamy się na 

coś"-
Ostatnim obchodem choinki nowo­

rocznej w Domu Drukarza była uro­
czystość Spółdzielni Wydawniczej 
„Prasa Demokratyczna — Nowa E- 
poka". Program estradowy w wyko­
naniu zespołu dziecięcego poprzedziło 
powitanie dzieci i przemówienie 
przedstawiciela Rady Zakładowej — 
Cz. Sikory, oraz 3 bajeczki filmowe 
dla dzieci: „Zaczarowana torba", 
„Mali ogrodnicy" i „Bunt zabawek".

Mowę lekarslwa radzieckie
MOSKWA. Uczeni radzieccy ostat 

nio osiągnęli szereg sukcesów, odkry 
wając nowe, cenne środki lecznicze. 
M. inn. w roku -ub. stworzono no­
wy preparat syntetyczny „Ti- 
bon", stanowiący skuteczny śro­
dek przy leczeniu gruźlicy gardła, 
jamy ustnej, pęcherza moczowego, 
świeżych form gruźliczego zapalenia 
opony brzusznej, węzłów limfatycz- 
nych, a także wczesnych form gruź­
licy płuc.

Uczeni radzieccy stworzyli rów­
nież nowy preparat „Tezan", który 
leczy choroby krwi, m. in. zmniejsza 
nie się ilości białych ciałek krwi.

Wielkie znaczenie posiada wynale 
ziony ostatnio przez uczonych ra­
dzieckich cenny preparat „Sintomicy 
na", który stanowi skuteczny środek 
przy zwalczaniu częstej i groźnej dla 
dzieci choroby biegunki dziecięcej.

Powstały również nowe preparaty 
hormonowe, m. in. „Testosteron",

Na zakończenie dziadek choinko­
wy (Wiktor Szweczko) w towarzy­
stwie bałwana śniegowego i Wichra 
zaprosili dzieci do odbioru paczAir 
Nie straszny był ten dziadek, gdyż 
najmłodsza dziatwa, choć początko­
wo reagowała wahaniem, wnet za­
częła coraz ufniej garnąć się do nie­
go.

— A co mi dasz? — pyta się go 
ciekawie mała Bożenka Kostrzew- 
ska.

— Zobaczymy, co będzie w paczce 
zobaczymy — odpowiada dziadek 
choinkowy.

Paczki były różne, starannie przez 
Referat Socjalny przy Radzie Za­
kładowej przygotowane i przystoso­
wane do wieku dzieci. Każde dziec 
ko dostało poza tym również, odpo­
wiednią do wieku książkę.

Gwaru było na sali co nie miara. 
I starsi mieli rozradowane twarze, 
patrząc na naszą przyszłość, która 
śledziła z przejęciem przebieg uroczy 
stości. (dr)

„Pregnin" i inne, stosowane przy le­
czeniu złośliwych nowotworów, za­
burzeń systemów wewnętrznego wy­
dzielania itd.

Uczeni radzieccy pracują obecnie 
nad wynalezieniem nowych, skutecz 
nych preparatów leczniczych, m. in. 
dla zwalczania gruźlicy, złośliwych 
nowotworów i chorób zakaźnych. 
Prowadzone są prace nad stworze­
niem nowych środków nasennych, 
znieczulających i uśmierzających.

Szereg osiągnięć ma również do 
zanotowania radziecki przemysł in­
strumentów i aparatów leczniczych. 
Centralne Biuro Konstrukcyjne Prze 
mysłu Aparatury Leczniczej stwo­
rzyło i zmodernizowało w roku u- 
biegłym ponad 50 aparatów. Rozpo­
częto również seryjną produkcję 
uniwersalnych stołów operacyjnych, 
elektrycznych termostatów, apara­
tów znieczulających bóle porodowe 
itd.

t
n>a 8 styc/nia 1951 r. zmarła po dlagich i ciężkiej 

c erpieniacb, opatrzona >ak ramen tami św. nasza oaj 
ekoebańsza i najtroskliwsza mateczka śo

Franciszka Jaskólska
z domu Błaszak

o czym zawiadamiają w głębokim smutka p- prażone 
doleci

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 10 stycznia 
o {.od z. 14 z domu ż doby przv ul. Dworcowej 27 b, 

nowrocław, w stvezni > 1051 r. 7/In.

DNIA 10 STYCZNIA 1951 R.
Audycja dla świetlic dzie­
cięcych. 15.50 ] 
podstawy socjalizmu 
Polsce. 16.05 Muzyka. 16.10 
Audycja aktualna. 17.00 
Dzdennik. 17.05 Pogadanka 
sportowa. 17.15 Koncert.
17.40 Lekcja języka ro­
syjskiego. 19.00 Wszechni­
ca radiowa. 19.20 Koncert 
muzyki ludowej. 19.45 Wy 
bitni soliści. 20.00 Dzień- 
nik. 20.30 Śpiewamy pde- > 
śni robotnicze. 20.45 Kra- ( 
szewski w Warszawie.
21.30 Muzyka i aktualno­
ści. 22.00 Wstęp do Ojca 
Goriot“ Balzaca. 22.20 
Koncert. 23.00 Ostatnie .
wiadomości. 23.10 Muzyka.
23.55 Program na dzień 
następny. 24.00 Zakończe­
nie audycji, hymn.

cert. 
6.55 
nik i 
7.20 
7.40

13.30 
klas
14.10 
14.30 
klas
15.30

PRACOWNICY POSZUKIWANI
Kierownika lub majstra garażowego, dwóch po­
mocników mech, garażowych. 4-ch kierowców 
samochodowych z I lub II kat, prawa iozdy za­
trudni natychmiast Miejska Komunikacla Samo­
chodowa w Koszalinie, ul. Płowcę 11. (2048

Techników księgowych, rachmistrzów oraz wykwo 
lifikowane maszynistki zatrudnia od zaraz Bydgo­
skie Zakłady Papiernicze F-ka Papieru w Bydgo­
szczy, ul. Siedlecka 10. (2054

ieuic ozie- —M_
Budujemy PODZIĘKOWANIA I
alizmu w J  *

Składamy najserdeczniej 
sze podziękowanie wie­
lebnym księżom: Zimne­
mu j Frocbowskiemu, 
Tow. Śpiewu „Halka*, 
wszystkim krewnym i zna 
jomym. którzy przesłali 
nam życzenia z okazji na 
szego ślubu Urszula i 
Bogdan Siedlewscy Byd­
goszcz, Hetmańsko 3

1024

II HłuKł II
Trzy miesięczne nowo- 
czesne korespondencyj­
ne kursy księgowości 
Łódź skrytka 163.

2033

|| mzmt || 

Meble pokój stołowy, 
damskie zamszówki 37 
sprzedam Bydgoszcz Pio­
tra Skargi 9-1 godz 
10—18. (2055

Sypialnię sprzedam. Byd 
goszcz, ul. Toruńska 128 
m 1. (1028

Streptomycynę 4 qr sprze 
dam. Adres wskaże IKP 
Bydgoszcz (1019

|| pokoje 71
Samotny kawaler na 
państw, posadzie szuka 
pokoju umeblowanego 
względnie pustego — za 
dobrym wynagrodzeniem 
Oferty do IKP Bydgoszcz 
pod „Samotny" (1014

2 uczni gimnazjalnych 
poszukuje pokoju. Oferty 
IKP Bydgoszcz „1022" 

1022

III kupho II
Srebro Łom kupuje nadal 
w każdej ilości „Neoche 
mia“ Laboratorium Che­
miczne Bydgoszcz, Cho­
pina róg Moniuszki 6 — 
tel. 34-88.. Doiazd tram­
wajowy trójka przysta­
nek Krakowska. (0987

Łóżeczko dziecinne (ni­
klowe) kupię. Oferty IKP 
Bydgoszcz pod „Łóżecz­
ko" (1016

Motocykl 350—500 4 takt 
kupię,. Oferty IKP Byd­
goszcz „1029" (1028

li różne ~[j
Za obelgę rzuconą m 
Cecylię Nowok przepra­
sza Walenczvk Bronisła­
wa.________________(1021

|| POSADY WOIHE ||
Gosposię samodzielna, 
uczciwo od 1. II. do sa­
motnego rzadcy mojgtku 
poszukuję. Oferty do IKP 
Bydgoszcz pod,.1025" 

1025

Potrzebna oomoc domo­
wo do dziecka przychód 
nia lub ze spaniem zgt. 
od 14. Bydgoszcz. Zamoj 
s ki ego 11 m. 2. (1018

Czeladnik piekarski do 
pieca piersiowego po­
trzebny Bydgoszcz, Poz­
nańska 23. (1027

II ZGUBT II

° A
Spółdz. Wyd. .Prasa Demokratyczna — 
Now. Epoka* - Oddri.t Bydgosw., 
ul. Czerwonej Armii 16, telefon 18-99

WSZELKIEGO RODZAJU

Zagubiono w Łodzi legi­
tymację PKP nr 882807. 
Krystyna Bergunda. (6/ln. 
|| tUtlEWAŻKIENIA ||

Unieważnia sie leqityma 
cje Zw. Zow. Wewiórski 
Artur Bydgoszcz. (1023

ODBUDOWA STOLICY —

DZIEŁEM CAŁEGO NARODU!

Unieważniam zagubioną 
leg. Ubezpieczalni Spo­
łecznej Bydgoszczy Le- 
wandowa Jadwiga. (1020

Unieważniam zagubioną 
legitymocję Ubezpieczał 
ni Społecznei — Bydgo­
szczy Pietrzak Elżbieta.

1026

Unieważniam zagubiona 
legitymacje Ubezpieczał 
ni Społecznej — Byd­
goszcz Kubicki Karol 

1017
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Albo weźmiesz teraz to lekarstwo, 

albo pocałujesz ciocię i pójdziesz do 

łóżka.
REDAKCJA 1 ADMINISTRACJA W BYDGOSZCZY 
ul. Czerwonej Armii 20. — Telefon nr 83-41 i 33-42. 
DZIAŁ OGŁOSZEŃ I PRENUMERATY W BYDGOSZCZY 
ul. Generalissimusa Stalina 2 (Pod Arkadami), Tel. 24-29. 
Prenumerata: pocztowa 3,60 zł, przez roznosiciela 3.90 zł 
miesięcznie Rękopisów niezamówionych Redakcja nie 

zwraca. — Za ogłoszenia Redakcja nie odpowiada.

PRENUMERATĘ ZLECONĄ PRZYJMUJĄ DO 29 KAŻDEGO MIESIĄCA WSZYSTK1P 
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5.10 Początek audycji. 
5.13 Sygnał czasu. 5J15 
Wiadomości poranne. 5.20 
Koncert dla świata pracy. 
6.05 Wiadomości poranne. 
6.05 Gimnastyka. 6.15 Kon- 

. 6.45 Program dnia.
Muzyka 7.00 Dzień, 

poranny. 7.15 Muzyka. 
Wszechnica radiowa. 
Muzyka. 8.00 Wiado­

mości poranne. 8 05 Przer 
wa. 11.50 Głos mają ko­
biety. 11.57 Sygnał stacji

1 zapowiedź speakera. 
12.04 Dziennik. 12.15 Mu­
zyka. 12.30 Audycja dla
wsi. 12.55 Muzyka ludowa.
13.25 Program dnia. 
Koncert szkolny dla 
I i II. 14.00 Rezerwa. 
W sze chnica radiowa. 
Audycja szkolna dla
V i VI. 14.50 Koncert.

^eł' 7a lermlI"we umieszczenie ogłoszeń nta 
odpowiadamy. - Konto PKO „IKP“ nr VI-140

cmrnld . .lek Drukarni Sp®r..,ni Wjdawniere; -Pras. _ Nw. Epoka". Wmwm. W-tekM. Orkir.1 . Ern,,, ,8.
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